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„© LAMA y . o e 
Przyjaźń wspólpraca i braferstwo broni 
przyczyniło się do zdruzgotania faszystowskich Niemiec 
oświadczenie premiera Rządu Jedności Narodowej ob. Usóbki Morawskiego 


WARSZAWA, Radziecko - polski palot 
przyjaźni, zawarty przed rokiem, korze- 
niami swymi sięga do wcześniejszego o- 
kresu. Mógł się on źrodzić tylko na gle- 
bie już. istniejącego braterstwa broni i 
rzetelnej współpracy w ciężkich . latach 
wspólnej walki z hitlerowskim najeźdźcą. 
Ta przyjaźń, współpraca i braterstwo broni 
zapoczątkowane przez działalność Związku 
Patriotów Polskich oraz 1-szą Dywizję im., 
Kośeluszki, a następnie kontynuowane 
przez 1-szą Armię Polską w ZSRR na ca- 
łym jej bohaterskim szlaku aż do Berlina, 
zcementowane wspólnie przelaną krwią, 
przyczyniły się do zdruzgotania faszy- 
rtowsikiej agresji i do zwycięstwa zasad 
taolmości i niepodległości jednakowo bli- 
ikich bratnim narodom — radzieckiemmu 
+ polskiemu, 

Związek Radziecki okazał się naszym 


"frzyjacieiem w ciężkich godzinach walki 


1 tworzenia nowego, odrodzonego Pań- 
stwą Polskiego. Dzięki Pomocy Związku 
Radzieckiego, mogliśmy wziąć czynny u~ 
dział w walce zbrojnej, mogliśmy urucho- 
mić twórcze siły narodu i wnieść swój 
wkład do dzieła wyzwolenia Polski z jarz- 
ma niemieckiego, . ł 

Wdzięczni pozostaniemy na zawsze bo- 
 haterskiej Armii Czerwonej za to, że to 
ma wyzwoliła Polskę w pamiętnym swoim 
zwycięskim marszu. Dumni jesteśmy z te- 
go, że dzięki sojuszmiczej pomocy Związ- 
ku Radzieckiego do wielu wsi j miast pol- 
skich — w pierwszym rzędzie do naszej 
Warszawy — wolność wkroczyła pod bia- 
ło - czerwonym sztandarem. ` 


Związek Radziecki okazał się naszym 
sojusznikiem nie tylko na polu bitwy. 
Życzliwemu poparciu Związku Radzieckie- 
go mamy w pierwszym rzędzie do zaw- 
dzięczenia historyczną decyzję,  powzię:ą 
jednomyślnie na konferencji w Poczdamie 
o przyznaniu nam gom Zachodnich, 

Związek Radziecki pierwszy spieszył 
pam z pomocą materialną, której ciężko 
poszkodowana Polską nigdy nie zapomni, 
a której tak potrzebowaliśmy. Towary ze 
Związku Radzieckiego, które pomogły 
nam w uruchomieniu przemysłu w najtrud- 
niejszym okresie powojennym oraz zboże 
sowieckie, które zapełnia  najdotkliwsze 


2r 3-cia Pom. D 


nasze braki, to namacalne dowody tej 
życzliwości. s 

Dziś, gdy tax wiele mamy jeszcze trud- 
ności, odczuwamy stale i na każdym kro- 
ku nieocenioną wartość tej wielkiej przy- 
jaźni, którą zdobyliśmy krwią, a utrwali- 
liśmy w formie paktu, zawartego przed 
rokiem. Trwaly, pewny sojusz z potężnym 
ZSRR daje nam najpewniejszą rękojmię, 
że nie powtórzy się nigdy rok 1939, że no- 
wa agrecja niemiecka już nas nie zasko- 
czy nieprzygotowanych i osamotnionych. 
Trwały, pewny sojusz.z ZSRR daje nam 


jgwarancję, że pomimo knowań  rozmai- 


tych polityków“ reakcji, stóimy twardą 
stopą nad Odrą, Nisą i Bałtykiem. Brater- 
ski sojusz z wielkim państwem radziec- 
kim daje nam pewność, że korzystając z 
dobrodziejstw trwaiego pokoju, odbuduje- 
my Polskę jako silny, uprzemysłowiony 
kraj, 


Skończyliśmy raz na zawsze z polityką 
wzajemnych uprzedzeń i nieufności, która 
przekleństwem zaciążyła na losach Pol- 
ski. Silna Polska potrzebna jest nie tylko 
Narodowi Polskiemu, ale į Związkowi Ra- 
dzieckiemu. Potrzebny jest ZSRR silny 
przyjaciel na granicy teutońskiej, 


We wzajemnej życzliwej atmosferze u- 
łożyliśmy stosunki ze Związkiem Radziec- 
kim, ustaliliśmy granicę  polsko-radziec= 
ką, która już nigdy nie będzie przedmio- 
team sporów między bratnimy narodami 
słowiańskimi, | 

Rok, który minął od chwili podpisania 
paktu, wykazał w całej pełni, że brzmie- 
je jego i duch, jakim jest ożywiony, od- 
powiada rzeczywistości " najserdeczniej- 
szych stosunków polsko-radzieckich i słu- 
ży ich pogłębieniu. 

W rocznicę zawarcia tego  doniosłego 
paktu pozwolę sobie wyrazić nadzieję, że 
lata przyszłe jeszcze bardziej wykażą je- 
go nadzwyczaj pozytywne skutki dlą Pol- 
ski į Związku Radzieckiego. (PAP) 
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Delegacja Polska 


na procesie K. H. Franka w Pradze 

PRAGA, 22.4. Na zaproszenie czecho* 
słowackiego ministerstwa sprawiedliwości 
przybyła do Pragi, na toczący się tu pro- 
ces K. H. Franka, delegacja prokurator- 
ska polskiego Ministerstwa Sprawle1./wo- 
ści w osobach: prok., M. Gueninera, prok. 
J. Sawickiego i prok. M. Siewiersk:ego. 

a MYOO ~ 
a 
Delegacja fińska 
u generalissinusa $talina 

MOSKWA, 22.4, Przewodniczący Rady 
Ministrów ZSRR, Stalin, przyjął delegację 
rządu fińskiego, w skłąd której wchodzili 
premier M. Pekkala, minister spraw za- 
granicznych R, Swento, minister spraw we 
wnętrznych.J. Lejno, minister handlu i 
przemysłu U. Takki, minister finansów 
'Ternczren i minister rolnictwa W. We- 
sterinen. W audiencji brali również udział 
poseł fiński w ZSRR Sundstram i poseł 
ZSRR w Finlandii Orłow. (PAP) 


RODNE: 


konferencja w sprawie uchodźców 


LONDYN, 22.4. Komitet do spraw u- 
chodźców przystąpił do ostatecznego usta- 
lenia zadań oraz metod pomocy uchodź- 
com, wychodząc z założenia, że bez wzglę- 
du- na stanowisko zainteresowanych rzą- 


dów problem „bezpaństwowców', juk ich 


w czasie debat określano, będzie jeszcze 
istniał przez kilka lat i może kom Miko- 


1-000 


Konferencja w sprawie 
współpracy gospodarczej 
państw Europy Zachodniej 


LONDYN, Dnia 23 kwietnia rozpocznie 
isię w Londynie konferencja premierów do- 
|minialnych, która potrwa około 8 tygod- 
ni. Na porządku obrad wniesione zostały 
zagadnienia, związane z obroną brytyj- 
skiej wspólnoty narodów, w związku z od- 
kryciem nowej broni, oraz zadaniami Šta- 


1900 -~ 


Memorandum gene 


LONDYN. Ogłoszono oiicjainie, że dnia ne elementy hiszpańskie", znajdujące się 


17 kwietnia ambasador brytyjski w Ma- 


| rycie, sir Victor Mallet otrzymał od rzą-. 


du generała Franco memorandum, które 
stwierdzą m. in., że w obecnej sytuacji ist- 
nieje poważne niebezpieczeństwo wywoła- 
nia incydentów granicznych przez „skraj- 
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yw. Piechoty 


subskrybuje Pożyczkę 


/W ciągu 24-ch godzin subskrybowali o- jna którym zrodziła się, huraganem wojen- 
ticerówie, podoficerowie 1 żołnierze 8-ej pym zniszczona Polska. z 
Pomorskie! Dywizji Piechoty orod €5łhu00 By drogocenny ten wkład nie zmarniat, 


4 na Pożyczkę Odbudowy 
uibskrypcja rwa. > 

żołnierz Nowej, Demokratycznej 
śki, który nie szczędził ni krwi ai trudu 


Kraju! Dalsza | buduje dziś ną nim, wespół z wszystkimi 


obywatelami, Nową Polskę, a tym samym 


` Pol- |swą lepszą przyszłość, = 


_Poiska, posiadająca takich obywatel, 


ila Ojczyzny w wojnie, nie szczędzi też |idzie piesznym i stanowczym krokiem ku 
tziś dla jej odbudowy ostatniego grosza. |jasnemu jutro, które niesie jej ciłę 1 po 
Rozumie bowiem, że jego wklad krwi i |tęgę, a je, obywatelom s<częśliwe i bez 


moju na froncie był tylko fundamentem, troskie życie!. 
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RÓ raz 


nów Zjednoczonych przyznania im baz lot- 
niczych na Pacyfiku. Będzie również omó- 
wiona sprawa traktatów pokojowych i han 
dlowych, przyszłośćć Rzeszy Niemieckiej, 
oraz międzynarodowa sytuacja żywnościo* 
wa. 


we Francji na pograniczu hiszpańskim, 
Z Waszyngtonu donoszą, że podobna no- 


ta została wysłana przez generała Franco 


rządowi Stanów. Zjednoczonych. 

Omawiając znaczenie memorandum ge- 
nerałą Franco, korespondent dyplomatycz- 
ny agencji Reutera podkreśla, - że rząd 
Wielkiej Brytanii nie udzielił jeszcze od- 
powiedzi, a udzielając tej odpowiedzi nie 
zajmie na pewno takiego stanowiska, któ- 
re mogłoby być interpretowane jako popar- 
cie jego reżimu. W brytyjskich kołach po- 
litycznych stwierdzają, iż memorandum 
osłabia znacznie pozycję rządu generała 
Frańco, który twierdził dotychczas, że 
kwestia ustroju w Hiszpanii jest sprawą 
wewnętrzno - hiszpańską. Ogłoszenie me- 
morandum stanowi nowy dowód, że zagad- 
nienie hiszpańskie jest sprawą o znaczeniu 
międzynarodowym i że istnienie reżimu ge- 
nerała Franco może spowodować kompli- 
kacje międzynarodowe. (PAP) 


Współzawadniczewy sziachelnie z innymi wojewód 
' w nabywaniu Premi 


rała Franco 


wać normalizację stosunków w Europie 
powojennej, W związku z tym delegat pol- 
ski Winiewicz, wiceprzewodniczący obecnej 
sesji, w dłuższym przemówieniu przedsta- 


, wi} stanowisko polskie 1 stwierdził, że jak- 


kolwiek głównym dążeniem rządu i dsle: 
gacji polskiej jest powrót wszystkich Po- 
laków do kraju, to jednak ze wzytędu na 
to, iż problem ten dotyczy nie tylko Poe 
laków, Polska jest zdecydowana wziąć u: 
dział w rozwiązywaniu problemu ludzi, któ 
rzy do kraj” swych nie wracają. Delsgat 
polski zaznaczył, że przede wszystkim na- 
leży przedsięwziąć wszelkie wysttki, aby 
jak największa ilość ludzi najszybciej wró= 
ciła do swycn krajów. Nie można tworzyć 

ch funduszów, które by finansowały 
w nieskończoność nie chcących powracać, 
tym bardziej, że sprawą tą zajmuje się 
UNRRA, odpowiedzialna za opiekę nad u= 
chodźcami. Jedynym rozwiązaniem huma« 
nitarnym jest otwarcie imigracji przez pos 
szczególne kraje — zakończył delegat Pol» 
Ski. ; 

Po przemówieniu delegata polskiego Wis 
niewiczą delegat Kanady, który dotychczas 
w obradach zajmował stanowisko sprzecz- 
ne z polskim punktem widzenia, zwrócił 
się do delegata polskiego z pismem nastę: 
pującej treści: „Pański doskonały wxład 
do dyskusji niewątpliwie przyczyni się do 
wyjaśnienia dalszych obrad, Proszę też us 
przejmie o przesłanie odpisu pańskiego os 
świadczenia, chciałbym bowiem dokłaon.€ 
przestudiować pański punkt widzen.a*, De- 
legat brytyjski Hector Mac Neil zwiócił 
się z podobną prośbą do delegata polskie« 
go. 


a 
Unia celna pomiędzy 
Holandią, Belgią a Luksemburgiem 
LONDYN, 22.4, Po zakończeniu konfe- 
rencji pomiędzy rządem holenders:im a' 


delegacjami Belgii i Luksemburgu został 
wydany komunikat, który stwierdza, 
Holandia gotowa jest przystąpić co uni 
celnej z Belgią i Luksemburgiem. 
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Ziwani 


We wszysticich kościołach francuskiej 
strefy okupacyjnej Niemiec odczytywany 
jest obecnie z ambon, trzykrotnie w cią- 
gu tygodnia, pewien „list pasterski", Nie 
miałby on może zbyt wistkiego znaczenia, 
gdyby list ten nie zostuł wydany przez 
wysokiego w hierarchii kościelnej dostoj- 
nika i gdyby nie był dokumentem, zgoła 
bezprzykładnym w obecnej sytuacji Euro- 
py i- Niemiec, 

„List* ów wydał Courad, „z łaski bo- 
żej i świętej Stolicy Apostolskiej“ biskup 
prowincji Górno-Reńskiej z siedzibą we 
Fryburgu. List trafił do serca i umysłów 
milionów Niemców nie tylko z ambon, lecz 
i w ogromnej ilości egzemplarzy, drukowa- 
ny za zezwoleniem okupacyjnych władz 
francuskich, Jest to elaborat tak solid- 
ny, że samo odczytanie go zajmuje blisko 
dwie godziny czasu. 

Cóż więc zawiera to orędzie do naro- 
du niemieckiego? „Ten list pasterski jest 
oblany łzami milionów Niemców“ — tak 
zaczyna się to wielkie exposé. polityczne i 


` apoteoza pangermanizmu, pełna najdziwa- 


czniejszych fałszerstw, cynizmu i inwek= 
tyw. Cała szowinistyczna literatura hitle- 
sowska, naukowo uzasadniająca wyższość 
„rasy panów“ nad narodami innymi znala- 
zła tu swoją kwintesencję i ujście. 


A więc Niemcy zawsze od wieków nie- 
Sii oświatę i kulturę na wschód, Niemcy 
prowadzili zawsze tylk» „pokojową dzia- 
łalność kolonizacyjną”, M'asta we wscho- 
dnich prowincjach są oczywiście odwiecz- 


nic niemieckie, Krwiożertzy Zakon Krzy- |- 


żacki zdaniem biskupa Conrada, wniósł 
„ogromny wkład do chrześ ijańskiej war- 
tości”, Historia podbojów krzyżackich jest 
„pelną stawy“, Pruska obłuda wyziera je- 
dnąk z tych „naukowych rozważań* ku 
pokrzepieniu serc niemiackich, gdy biskup 
przyznaje jednak, że na „Południowym 
Wschodzie Rzeszy pewne osiedla niemiec- 
kie ukazują się jako większe lub mniej- 
sze plamy pośród rozległego nie-niemiec- 
kiego kraju Dalej biskup hitlerowski 
„jest skłonny przyznać”, że naród polski 
doznawał w przeszłości upokorzeń i wzgar 
dy, a Polacy zmuszeni byli w pocie czoła 
zarabiać na kawałek chlebą na ziemi nie- 
mieckiej, Lećz teraz następuje pełen dra- 
matycznych szczegółów opis prześladowań 
Niemców na terenach „rdzennie niemiec- 
kich“, 


Oczywiście biskup niemiecki nic nie wie 


-© potwornej martyrologii Polaków w cza- 


sio okupacji! Zbywa to skromnie — „na- 
sód polski doznał upokorzeń". Biskup nic 
nie wie o masowych łapankach, o Majdan- 
ku, o mordowaniu jeńców, o wysyłaniu na 
roboty przymusowe, o pąłeniu wsi, © bez- 
przyk'adnej grabieży majątku poiakiego, 
o zrujnowanej Warszawie. Nagie teraz w 
odniesieniu do Niemców przypomniał so- 
bie zasady chrześcijańskiej miłości bliźnie- 
go i zapytuje niewinnie — czy postępowa- 
nie Polaków wobec Niemców zgodne jest 
z zasadami chrześcijańskimi i katolickimi? 


A więc, zdaniem biskupa, niezgodne z ty- 


mi zasadami są straszne sku:«i odrzuce- 
nia waluty niemieckiej i zastąpienia jej 
polską. Okropnym jest przepis o noszeniu 


przez Niemców białych opasek, co ich | 


„wyjmuje z pod prawa“, Najbardziej cy: 
nicznie i obłudnie brzmi za.zut biskupa w 
stosunku do Czechosłowacji, iż Niemców 


PP 


traktuje się tam „ną podstawie norym- , 


berskich ustaw żydowskich", 

Lecz to wszystko blednie wobec opisu 
obecnej martyrologii Niemców przy wysie- 
dlaniu. Jest tu mowa o trupach w wago- 
nach towarowych, o koczowaniu bezdom- 
nych i głodnych na szosach- nad Odrą. 
Gazety niemieckie są przepełniona ogłosze- 
niami osób poszukujących się wzajemnie, 
Ziemie Nadodrzańskie po wysiedleniu Niera 
ców są spustoszone, pola leżą ugorem, mia 
sta i osiedla są pustynią, „Jest to jedna 
wielka krainą śmierci, — pisze biskup 
Conrad, — po opuszczeniu jej przez spo- 
kojny, pracowity lud niemiecki“, I jeżeli 
Połacy doznali jakichś cierpień ze strony 
Niemców w czasie wojny — to obecnie 
Niemcy cierpią stokroć więcej. 

I nagle biskup Conrad staje na grun- 
cie prawa. „Pytamy się — woła w swym 
orędziu — czy w ogóle dozwolone jest 
wypędzanie ludzi z ich dawnej ojczyzuy? 
Pytamy się czy dla Polski, którą skutkiem 
i | wojny i mordów tak okrutne poniosła o- 
fiary, koniecznym jest kraj, z którego tak 
bezwzględnie usuwa się teraz miliony Niem 
ców? 

`I tu następuje zdumiewający, zwrot; 
„Przecież polski rząd emigracyjny w Lon- 
dynie przeciwstawił się masowemu wysie- 
dłaniu Niemców i nie dał się nakłonić do 
przyjęcia ofiarowanych mu prowincji wscho 
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apologeta pangermanizmu 


dnio-niemieckich. Rząd emigracyjny nie 
wyciągał ręki po niemieckie miasta, Wro- 
cław i Szczecin. Stalo się jednak inaczej, 
a przecież właśnie biedna Polska, mająca 
tak często zmieniającą się i nieszczęśli- 
wą historię, powinna by pamiętać o pra- 
wie umiarkowania i sprawiedliwości". 

Teraz dopiero biskup — hitlerowiec, ze- 
zując w stronę Londynu przypomniał so- 
bie o prawie i sprawiedliwości, Podchwy- 
tując pewne glosy z zachodu o nieobciąża- 
niu wszystkich Niemców winą i odpowie- 
dzialnością za przestępstwa wojenne, bł- 
skup Conrad znów powołuje się na spra- 
wiedliwość chrześcijańską, Gdzież był 
chrześcijański biskup Conrad, gdy Europa 
tonęła we krwi i pożodze z ręki jego ro- 
daków ? 

„list“ kończy się „znamiennymi słowa- 
mi otuchy*: — „Wszystko przemija, nawet 
rzeczy najboleśniejsze. I wszyscy bezdomni 
wrócą do domów, może nie w odświętnie 


przybranych pociągach, z wesołym śmie- 


chem, z pieśnią na ustach i ze szczęśli- 
wym błyskiem w oczach, kierując się na 
wschód i zachód...“ 

Przytoczone wyżej fragmenty, stano- 
wiące zaledwie drobny ułamek „listu“ bi- 
skupa Conrada nie wymagają komentarzy. 
Sam przez się list ten stanowiłby tylko je- 
szcze jeden dowód istnienia niewygaszo- 
nej żądzy odwetu i zachętę do nowej agre- 
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wić przyczajons „wiłkołwki”. Absolutnie 
niezrozumiałym jest fakt, iż okupacyjne 
władze francuskie, ci wlaśnie“ Francuzi, 
których ziemia nie obeschła jeszcze z krwi 
i łez po wojnie, nie położyli tamy rozpo- 
wsżechnianiu tak brutalnej i zuchwałej 
propagandy na rzecz odrodzenia —. i te 
najszybszego — imperializmu hitlerowskie- 
go. 

Hitlerowiec w .fioletach ciska jawnie 
publicznie i głośno najnikczemniejsze obel- 
gl i oszczerstwa w twarz narodom miłują- 
cym pokój. Dostojnik „z łaski stolicy a- 
postolskiej* wzywa miliony Niemców do 
rozpoczęcia nowej rzezi europejskiej, Z ty- 
sięcy ambon rzuca hasłą nienawiści i za 
głady, podtrzymując na duchu  pobitych 
barbarzyńców i obiecuje im powrót „2 
pieśnią na ustach“ do ich pradawnej of- 
czyzny. , 

W dniach, gdy wszystkie narody ze- 
brane przy wspólnym stole, radzą nad od- 
budową i utrwałeniem pokoju Świata — 
hitlerowska hydra w sutannie woła na ca- 
ły świat, iż pokoju nie będzie, nie będzie 
bezpieczeństwa i sprawiedliwości, światem 
ma rządzić — przemoc, nienawiść i zbro- 
dnia, Świat ma być zapędzany do krema- 
toriów i za druty kolczaste, Jedynym pe- 
nem świata jest — „hęrrenvalk ',,, 

Takie credo pada z tysięcy ambon w 
dusze i umysły dziesiątków milionów nie- 
ujarzmionych bestyj, w niespełna rok po 
kapitulacji Niemiec na terenie Niemiec 
zwyciężonych... 

Z. Boym 


awrzyjęcie wniosku Polski 


przyspieszy wyzwolenie Hiszpanii 


NOWY JORK, 22.4, W związku z WY: | 


cofaniem przez przedstawiciela Iranu wnio- 
sku o rozpatrzenie sprawy irańskiej, wo» 
bec dojścia do porozumienia w bezpośre- 


szpańskiego od przemocy faszystowskiej, 
przyspieszyłoby nadejście okresu,  kledy 
naród hiszpański będzie w stanie zająć go- 
dne miejsce w rodzinie narodów miłują- 


dnich rokowaniach zainteresowanych stron, | cych pokój. Delegat radziecki uważa poli- 
powstałó- zagadnienie natury procedural- jtykę nieinterwencji, stosowaną w okresie 
nej, które rozważa powołana w tym celu, wojny domowej w Hiszpanii, za polityę 


specjalna komisja ekspertów z przedstawi 
cielem Egiptu, dr Sabą, jako przewodni- 
czącym. Chodzi mianowicie o rozstrzygnię- | 
cie, czy w wypadku wycofania wniosku 


'haniebną, za którą przyszło zapłacić sto- 
i sami ciał ludzkich i morzem krwi, 


Następnie delegat australijski Hoogson 
zgłosił poprawkę do polskiego wniosku na- 


przez zainteresowane strony, sprawa mO- | stępującej treści: „W celu zbadania, czy 
że pozostać na porządku obrad, jeśli te: | gytńacja w-Hiszpanlii może doprowadzić do 


go zażądają inni członkowie Rady, czy też 
ulega automatycznemu skresleniu, jak za- 


tarć międzynarodowych i grozić pokojowi 


ji bezpieczeństwu międzynarodowemu, Ra- 


lecał w memoriale sekretarz generalny i gą Bezpieczeństwa powoła komisję, złożo- 


ONZ, Trygve Lie. 
Przedstawiciele Francji, Polski 1 Związ- 
ku Radzieckiego dowodzili, że zgodnie z | 


ną z D-ciu członków dla zbadania wszech- 
stronnego sprawy i sporządzenia aprawo- 
į zdania dla Rady, które ma być złożone 17 


prawem i nakazami logiki, jeśli spór po- | mija i ma dać odpowiedź na następujące 


między stronami przestał istnieć, nie może 
on zagrażać pokojowi międzynarodowemu, 
u zatem nie podlega rozpatrywaniu przez 
Radę. Delegat radziecki wyraził nadzieję, 
że Rada podejmie właściwe kroki w celu 
opanowania sytuacji w Hiszpanii, zagra- 
żającej bezpieczeństwu międzynarodowe- 
mu. Wniosek Polski jest poparciem dla sił 
demokratycznych w Hiszpanii i przyjęcie 
go przyspieszyłoby wyzwolenie narodu hi- 


pytania: 1) Czy sytuacja w Hiszpani: jest 
sprawą, która należy jedynie do kompe- 
tencji samej Hiszpanii? 2) Czy sytaacja 
w Hiszpanii może doprowadzić do tarć 
międzynarodowych, lub może wywołać 
spór? 3) W razie odpowiedzi twierdzącej 
na pytanie drugie — czy dalsze trwanie 
tej sytuacji może zagrażać pokojowi i bez- 
pieczeństwu międzynarodowemu?* Na po- 


parcie swego wniosku delegat australijski 


W KILKU WIERSZACH A 


% WASZYNGTON. Amerykański De- 
partament Stanu wystosował notę do rzą- 
du radzieckiego z prośbą o przysłanie de- 
legacji, w celu podjęcia w maju rokowań 
w sprawio udzielenia Związkowi a 


meenam e R T AES mm 


Chaos i 


inflacja 


panuje w Grecji 


NOWY JORK. Korespondent „Baltimo- | 
re Sun" donosi, że w Grecji panuje chaos | 
1 inflacja. Wszystkie rządy dotychczasowe 
nie potrafiły zaprowadzić racjonalnego po- 
dzialu żywności, ani ustabilizować waluty. 
Korespondent zwraca uwagę na egoizm 
greckich klas posiadających, których nic 
nie obchodzi, że masy głodują. W Atenach, 
garie „masy robotnicze z powodu niskich 
zarobków głodują, czarna giełda funkcjo- 


| zyski z machinącji walutowych. Na czar- 


jnym rymku pełno jest towarów UNRRA. 


W restauracjach ateńskich jest duży wy- 
bór wyszukanych dań, win itp. w tym sa- 
raym czasie, gdy w wioskach o parę kiio- 
metrów za miastem ludność dożywia się 
korzeniami jadalnymi, Rząd grecki nic nie 
czyni w kierunku zmiany tej sytuacji. 
Wszelkie protesty robotników = pae 


ra AATE EAEE LARIA EERE e 


psia gay ki miliarda do- 


* a WASZYNGTON, Minister spraw za- 
granicznych ya James Byrnes podał AK 


% LONDYN. W Amboyna odbyło się ze- 
branie 600 przedstawicieli Indonezji, Dele- 
gaci archipelagu Molucca żądali utworze- 
nia federacyjnej republiki indonezyjskiej. 

«% WASZYNGTON. Grecka partia komu 
nistyczna wydała odezwę żądającą prze- 
prowadzenia nowych wyborów i wzywającą 
naród do walki Pozo Ewo ki króla 
Jerzego. 

$%* MOSKWA, Komisja związków zawo” 
dowych Liban postanowiła. przeprowadzić 
w dniu 1 maja strajk powszechny na znak. 
protestu przeciwko odroczeniu wprowadze- 
nia w życie ustawy © pracy robotników. 

` $* LONDYN. W Londynie zmarł skono» | 
aiaa świateł nais. kosi Kanen, * 


dodał, że Karta ONZ: zabrania stauzu in- 
terwencji w sprawy wewnętrzne. Zastrze- 
żenie to stanowi jedną z bardziej cennycn 
gwarancji dla małych narodów. t 


Następnie przewodniczący Rady odro- 
czył posiedzenie do wtorku o godz, 2-ej. 

NOWY JORK, 22.4. Rada S0z5 cczen- 
stwa obradowała w dalszym ciągu nad 
wnioskiem polskim, wzywającym do zer- 
wania stosunków dyplomatycznych z Ho- 
szpanią ge: Franco. Pierwszy zabrał głos 
sir Aleksander Cadogan, reprezentani Wie! 
kiej Brytanii, który oświadczył, że ape: 
Polski zmajdzie przychylny oddźwięs w 
Wielkiej Brytanii, która pierwsza wypo- 
wiedziała wojnę Niemcom po napaści Hit: 
lera na Polskę. Jednakże Cadogan dodał, 
że nie uważa dowodów przytoczonych przez 
delegata polskiego za dostatecznie przeko: 


nywujące co do tego, iż reżim gen. Franco. 


może doprowadzić do tarć międzynarodo 
wych. Dlatego też delegat brytyjski nie 
sądzi, by zbiorowe zerwanie  stozunców 
dyplomatycznych z Hiszpanią było wska- 
zane. Sojusznicze misje dyplomatyczne po- 
winny starać mię o wykorzenienie wply- 
wów niemieckich w Hiszpanii, Gdyby zaś 
misje sojusznicze wyjechały z Hiazpanii, 
Niemcy mieliby tam otwarte pole do dzia- 
łania. Rząd brytyjski nie posiada sympa ii 
dla reżimu gen. Franco, ale obowiązkiem 
Rady Bezpieczeństwa jest roapatrzyć spra- 
wę, wniesioną na jej forum, beanamiętnie 
i obiektywnie, 


Następnym mówcą był delegat radzieo- 
ki Gromyko, który powiedział: „Narody 
Zjednoczone mogą poczynić pewne kroki, 
a | dotyczące, apraw wewnętrzaych  jaliezoć 
państwa, o ile te aprawy wewnętrzna za- 
grażają pokojowi międzynarodowemu i bez- 
pieczeństwu. Karta ONZ wprost upoważ- 
nią Narody Zjednoczone do interwencji w 
niektórych wypadkach. Rada powinna har. 
dzo starannie zbadać sytuację w Riszvanii 
1 wyciągnąć z tego konsekwencję. Reżim 
gen. Franco jest reżimem faszystowszim. 
Dalsze trwanie tego reżimu zagraża bez 
pieczeństwu -i pokojowi międzynarodowe” 
mu“, : : 

Delegat radziecki Gromyko poparł wnio- 
sek Polski z tego względu, że Hiszpania 
(pod rządami gen. Franco zagrażą gaważ: 


__ l nie narodom mitującym pokób 


„Nr ITF (420) 


Z O OOO ZOZ wy a 


Dzieci 


Trzeba Hczyć się z faktem, że w każdym 


pozamałżeńskie 


cyjnym (od 300 — do 180 dnia przed uro- | ojcostwa ze stosunków przedmałżeńskich. 


państwie. liczba dzieci pozamałżeńskich | dzeniem dziecka) obcował z matką, ucho- | Niewątpiiwie obawy takie istnieją, ale wy- 


jest dość duża. Jeśli chodzi o Polskę, we- 
dług przeciętnych danych przedwojennych 
ilość urodzonych dzieci nieślubnych wyno- 
siła rocznie około 57 tysięcy, co stanowiło 
«koło 6 proc. ogółu urodzeń żywych. (950 
tysięcy). Í 

„, Stanòwisko prawne dzieci nieślubnych 
było początkowo bardzo złe, pozbawione 
bowiem były wszelkich przywilejów, jakie 
wypływały dla nich z faktu przynależe- 
nia do rodziny ojca, czy matki; w społe- 
czeństwie były wyśmiewane i pogardzane 
jakkolwiek nie powinny były ponosić od- 
powiedzialności za swych rodziców. Ogra- 
niczenie prawne sprawiało, że nawet do- 


"bra wolą rodziców nie mogła ich losu po- 


lepszyć. “ 

Ustawa z 1913 r. poprawiła stan praw- 
ny, jaki ustalił w Polsce Kodeks Napoleo- 
ha, Prawo Rodzinne, które ma wejść w 
życie I-go lipca 1946 r. idzie wyraźnie w 
kierunku zrównania praw dzieci z małżeń- 
stwa z dziećmi pozamałżeńskimi. "Trudno- 
ści, które nie pozwalają na całkowite zrów 
nanie, wynikają głównie z przyczyn nie- 
możności udowodniemia nieraz faktu ojco- 
stwa, skutkiem czego prawo uciekać się 
musi częstokroć do pewnych domniemań, 
a tam gdzie jest domniemanie, a nie pew- 
ność, nie można ustanawiać rygorów zbyt 
dalekoidących „gdyż istnieje obawa skrzyw 
dzenia jednej ze stron.*W tym wypadku 
prawo stanęło raczej na stanowisku, że 
ważnym przede wszystkim jest interes 
dziecka, i na tej podstawie powstał cały 
projekt nowego prawa „znajdując swój wy- 
raz w wydanym ostatnio dekrecie. Zasadą 
jego jest, ponieważ fakt macierzyństwa u- 
dowodnić jest łatwo, że dziecko pozamał- 
żeńskie ma wszelkie prawa wynikające z 
pokrewieństwa z matką i jej rodziną i no- 
si nazwisko matki. Po ustaleniu ojcowstwa 
na wniosek dziecka nadaje mu sąd nazwi- 
sko ojca. tad 3 

W przeciwieństwie do dawnej ustawy 
„dozwolone zostało poszukiwanie ojcostwa. 
Jest to zmiana dość zasadnicza i bogata 
w skutki, Jax już zaznaczono, fakt ojco- 


"stwa nie zawsze może być udowodniony. 


W tych wypadkach uciec się trzebą do 
pewnych domniemań (przypuszczeń), po- 


dzi'za ojca dziecka. Przypuszczenia te moż | dając to prawo, miano na względzie głów- 
ma obalać przed sądem. Sąd może uznać |nie i przede wszystkim los wielu tysięcy 
pozwanego zą ojca. Sprawę można wyto- | dzieci nieślubnych i matek porzuconych i 
czyć również przeciw spadkobiercom dom- | wzgląd ten przeważył. 
niemanego ojca. Artykuły powyższe kryją | Rodzice dziecka pozamałżeńskiego mają 
pewne niebezpieczeństwo dla mężczyzn, obowiazek pokrywać koszt X 
pokrywać koszta jego utrzyma 
tym bardziej, że w myśl przepisów wpro- nią i wychowania aż do możności samo- 
wadzających prawo rodzinne, roszczenia | dzielnego utrzymania się przez dziecko. W 
oparte na przepisach tego prawa nie ule- | razie śmierci ojca do ponoszenia zań kosz- 
gają w żasadzie przedawnieniu, za wyjąt- |tów utrzymania zobowiązani są  spadko- 
kiem zaległych roszczeń majątkowych. Po- | biercy. Matce należy się od ojca zwrot 
średnio mioże się to odbić na szczęściu ro- | kosztów porodu i 3-miesięczne utrzymanie, 


dziny, gdyż domniemany ojciec wstap/W- jiw wypadkach szczególnych obowiązek ten . 


"q 
sumę jako wynagrodzenie za krzywdę mo- 

Ojciec dziecka pozamałżeńskicgo może 
je uznać przed władzą opiekuńczą, urzę: 
dem stanu cywilnego, notariuszem, lub w 
testamencie. Dziecko uznane ma stanowi- 
sko dziecka prawego. Matka i dziecko mo- 
gą się uznaniu sprzeciwić. 

Dzieko pozamałżeńskie nioże być upraw: 
nione przez małżeństwo swych rodziców; 
pochodzenie dziecka od męża matki trze- 
ba w tym wypadku ustalić sądowm:e. 

Dziecko pozamałżeńskie nieuznane praw 
ojca może być zrównane z dziecziem © 
małżeństwa na wniosek matki lub dziecka, 
jeżeli rodzice żyli w faktycznej wspólnocie 
małżeńskiej, albo też postępowali z dziec 
kiem tak, -jakby było ono dzieckiem z mat- 
żeństwa. Zrównanie następuje na mocy: 


postanowienia władzy opiekuńczej za- 


w międzyczasie w związki małżeńskie | iżej. zie przyrz r 
szy ędzycz ma żeńskie | trwa dłużej. W razie przyrzeczenia małżeń | |twiendzonego przez sąd apelacyjny. 


z kim innym, pozywany będzie o ustalenie | stwa, sąd może przyznać matce stosowną | 


Laura Michałowska, adw. 


Lięcie róż ma wiosnę 


Zależnie od temperatury, przeważnie w | odwrotnie, im słabiej rośnie, tym mniej 
kwietniu, przystępujemy do odkrycia za- mą sił żywotnych i tym mniejszej ilości 


inie nadmiernej ilości pędów, oraz obcina* 


mie starszych, wyczerpanych już gałęzi i 


bezpieczpnych na zimę róż. Po usunięciu pączków może zapewnić normalny rozwój. | suchych -— tę czynność uskutećznia się 
przykrycia trzeba jeszcze róże przez parę Siąd wnilosak: róże o silnych i dłuższych | wiosną, jak również przez calo lato. 


dni lekko przysłaniać gałązkami w cągu z natury pędach wymagają cięcia dłuższe- 


Róże świeżo posadzone, czy to na jesie- 


dnia przed zbyt silnymi-promieniami stoń- go, tzn. mniejszego skrócenia pędów, róże | ni, czy na wiosnę należy przycinać tylko 


ca, a w nocy przed ewentualnym przymroz | zaś słabiej rosnące, o słabych krótkich pę- 
kiem» W niedługim czasie potem można dach, wymagają cięcia krótszego, izn. 
przystąpić do ich przycięcia. ; | wiekszego skrócenia pędów. A zatem o0- 

Kwestia cięcia róż jest bardzo ważna, gólnie biorąc, odmiany róż o słabym wzro- 
ponieważ od właściwego wykonania tej Scie muszą być cięte silnie, o średnim wzro 
czynności na wiosnę zależy później obfite ście — dlużej, o sinym zaś — jeszcze 
i ładne kwitnienie krzaków. Ale właśnie ta | mniej. Nawet na tym samym krzaku przy 
strona pielęgnacji róż sprawia może naj- | cięciu trzeba zachować ana!og.czną Zasa- 
więcej kłopotu wielu amatorom ogrodni- | dẹ w stosunku do poszczególnych pędów. 


ctwa. 

. Wszystkie pędy zbyteczne, a więc: su- 
che, przemarznięte, zagęszczające krzak, 
rosnące do Środka, lub krzyżujące się, 0- 
raz pędy zbyt cienkie i nikłe powinny być 
z reguły usunięte, 


Pozostałe mlode, silne i zdrowe pędy | 


trzeba przyciąć, mając trzy cele na wzę!ę- 
dzie: 1) otrzymanie dorodnych kwiatów, 2) 
pobudzenie rośliny do wydania nowych pę- 
dów, 3) otrzymanie silnych i kształtnych 
krzewów. Omówimy te punkty po kolei. 

1. Ładnie kwitnące krzaki róż otrzyma- 
my, przycinając odpowiednio pędy wiosną. 
Jest rzeczą zrozumiałą, że im pęd silniej- 


partych dowodami, Kto w okresie koncep- | szy, tym więcej może wyżywić pączków 1 


Przeciw dykiaturze mody 


Nie zdążyłam na czas uskoczyć, za póź- 


Więc chwyciła mnie pod rękę i taszczy 


no spostrzegłam, a teraz muszę ponosić jak zdobycz do cukierni. Posadziła przy 


konsekwencje własnej nieuwagi. 


= Więc najpierw czuję na szai sploty tłu- 
stych ramion, które miażdżą mi kręgi, jak 
wąż boa. Na twarzy pocałunki spotnia- 


tych, karminowych warg. Szybka myśl: 
szy chociaż ta szminka nie puści.. 


Dalej już nie ma myśli, są tylko odru- 


chy samoobrony, ale bardzo słabe, bo po 


„uszach łaskoczą mnie jakieś pióra i sztucz 


ne kwiaty, pierś ugniata biust jak Łomni- 
ta tatrzańska, nie wspominając już zapa- 


shu perfum, który przyprawia o duszno- 


ści. SF 

_ Słyszę jeszcze: o droga, o kochana, o 
moja złociutka, to wszystko w przerwach 
`- O, pani Lucyno! — zdołałam jęk- 
nąć, gdy nagle wszystko ustaje i oto sto- 
jẹ o własnych siłach, słaniając się tylko 
z lekka, podczas gdy pani Lucyna oddala 


` pẹ o kilka kroków i mów. =. 


stoliku, zamówiła kawę, bo dzień był bez- 
ciastkowy i opowiada, jak to wybrała się 
do Jeleniej Góry, bo tam można taniej ku- 
pić. A choć okazało się, że z tą taniością, 
to znów nie tak bardzo, ale zawsze, skoro 
się już pojechało, trzeba było kupić. 

— Ten kapelusz, droga pani — czy to 
nie poemat? Te świeże barwy, to boga- 
©two kolorów! Bo u nas za dużo pruderii 
w ubraniu, proszę drogiej pani, a kobieta 
— to klejnot, który wymaga oprawy. Tak 
mawiał mój mąż jeszcze za narzeczeńskich 
czasów. A kostium, co? Kratka pod No- 
rymbergę, ostatni krzyk. Mam zamiar dać 
sobie na kieszonce wyhaftować czerwoną 
szubieniczkę z maleńkim Goeringiem. Nie 
cudowny pomysł? Bo te mody, to projek- 
tują idiotki, które o niczym pojęcia nie 
mają Siedzi taka w Paryżu i strasznie 
jest ważna, bo ma ośmiu kochanków wy- 
oko postawionych, którzy jej reklamę ro- 


— No, proszę podziwiać, proszę o chwil- big. 


tę zachwytu. Rp 
-Na środku ulicy zaczyna udawać mane- 


kin na pokazie mód, Okręca się, balansuje 


biodrami, robi miny. Ludzie oglądają się, 
ten i ów przystaje, a mnie tobi się gorąco. 
— Dobrze, dóbrze pani Lucyno — mó- 


w. aar okół 


1 


wię, — nie nie tu. Chodźmy stad. leig 


„ — To było możliwe za dawnych sanacyj- 
no - reakcyjnych czasów. Ale dzisiaj, za 
demokracji, nie możemy przecież tego 
ścierpieć. My, kobiety ubierające się, też 


o modzie, a nie jak stado owieczek dawać 


<- 


chcemy mieć głos, my chcemy decydować. 


Ogólnie ilość pozostawionych pączków, ll- 
cząc od nasady pędu przy różach krza- 
czastych powinna wynosić od 2 do 8 za- 
leżnie od siły wzrostu, Na pędach sła- 
jbych pozostawia się tylko 2 — 8 oozką, 
jod ziemi zaś licząc długość pędu nie po- 
| winna być dłuższa jak 4 cm. pędy zaś 
| silne pozostawia się zwykle 15 — 20 em. 
długie z ilością. oczek 6—8, 

2. Pobudzenie do wybijania nowych pę- 
dów osiąga się przez cięcie skracające, o- 
raz usuwanie pędów słabych przy samej 
ich nasadzie. Cięcie w tym celu stosowane 
może być przez cały okres wegetacyjny. 
8. Utrzymanie krzewu we właściwej 
formie osiąga się normalnie przez usuwa- 


[35 Albo te dłuższe suknie. To wszystko 
wymysł kapitalistycznego przemysłu. Prze 
cież jasne! chcą rzucać na rynek, zalewać 
świat towarem, a sobie napchać kieszenie. 

| Im dłuższe suknie, tym więcej materiału — 

, oto cała mądrość, a my naiwne idziemy na 
to. ira 

Odsapnęła chwilę, wypiła swoją kawę, 
poprosiła o wodę sodową i gada daiej: 

— Bo cały urok kobiety koncentruje się 
w nóżce. Dawniej, jak mężczyźnie udało 
się zobaczyć kawałek pończoszki nad pan- 
tofelkiem, już był gotów i można go było 
do ołtarza prowadzić, Więc kobiety zmą- 
drzały i powiadają: prosimy bardzo, oglą- 
dajcie sobie i po same kolanka, nawet wy- 
żej, nam to nie przeszkadza, a was będzie 
taniej kosztowało. No i tak było dobrze, 
a teraz przez widzi mi się jakichś niapew- 
nych czynników, znów każą nam chodzić 
po klasztornemu. ; 

Westchnęła i opuściła oczy w dół. Posz- 
łam za jej wzrokiem ku dwum wypukło- 
ściom wyłaniającym się spod kusej spód- 
nicy. Były to kolana mojej rozmówczyni. 
Może na skutek niedawnych świąt przysz- 
ła mi na myśl szynka w pęcherzu. i 

— Mój mąż nieboszczyk za czasów na- 
rzeczeńskich zawsze mawiał, że mam ku- 
szące kolanka — westchnęła po raz wtó- 

— To mąż pani nie żyje? — apytałam 


ma wiosnę, pozostawiając kiika pędów i to 
bardzo skróconych. $ 

Wszystkie róże ` pienne * (sztamowe) 
przycina się w ten sam sposób, jak krza 
czaste, tylko gałązki skraca się w cokol 
wiek mniejszym stopniu, dbając aby krze' 
zachował ładną formę. Róże paące cięoi 
nie lubią, usuwa się więc tylko gałązki su- 
che, nadłamane, lub zepsute, oraz wy-ina 
się pędy słabe'przy samej ziemi. 

Przy cięciu róż posługujamy się sol:ato- 
rem, który powinien być dostatecznie oO- 
stry; żeby uniknąć zmiażdżenia gałązki 
Gałązki zmiażdżone źle się goją, co wply- 
wa na osłabienie całego krzaka róży. Ciąć 
należy ukośnie w górę nad pączkiem zow 
nętrznym, wtedy nowy pęd będzie skiero- 
wany w bok, a nie do Środka krzewu. Cię- 
cie powinno być wykonane nie nad samym 
oczkiem, a co najmniej 1 cm. nad nim 
aby go nie uszkodzić, Do cięcia róż najle: 
piej przystąpić w dzień chłodny i pochmu! 
ny, kiedy wegetacja mniej jest ożyw'ona 


Inż. J. Honczarenkowa, 


— Pierwszy mąż -— westchnęła po raz 
trzeci, — Nie znała go pani, a szkooa. To 
nie to co Karol. Wie pani co ten duren po: 
wiedział? — że osoby otyłe nie powinny 
ubierać się jasno, gdy są już w pewnym 
wieku. No wie pani? Przedo wszystkum 
wiem, że chuda nie jestem, ale otyłą nie 
można mnie w żadnym wypadku nazwać. 
Ja naprawdę jestem zupełnie szczupła, tyl: 
ko tak wyglądam. 

- Nagle spojrzała na zegarek, podskoczyła 
1 śliniąc mnie na pożegnanie, zawołała: 


— Tak się cieszę droga moja, że panią 
spotkałam. Pani wierzę, bo pani ma do 
bry gust i zawsze jesteśmy jednego zda» 
nia. Liczę na panią przy tworzeniu Ligi 
Kobiet Zwalczających Dytktaturę Mody. 


— Co to takiego? — spytałam 

— O tym innym razem — zawołała | już 
jej nie było. 3 mę aii 

Dopiero kiedy znikła, odzyskałam gwo- 
bodę myślenia, Ale i tak już za późno. 
Nie dogonię jej przecież i nie zacznę kaza- 
nia. Zresztą to by nie miało sonsu, jej | 
«ak nic nie przekona. A z drugiej strony 
może to i lepiej, że są na Świecie takie 
koczkodany, bo dają przykład złego gustv 
i odstraszają od tego inne. 


To tak trochę jak z grymaśnym mężem. 
Nie smakuje mu w domu, posłać go na 
miesiąc do stołówki. Zaraz możumie w 
dobre - ` LU 
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"Każdy wynalazek 


Nie tylko geniusze dokonują  wynsiaz- 
ków. 
Częstokroć — szary i tek awany prze- 
ciętny człowiek bardziej zasługuje się ludz 
kości w jej życiu codziennym od nicjed- 
nego Newiona, czy chociażby uduchowio- 
nego poety. Przykładem praktycznym — 
nasze fabryki. W powszechnym trudzie, 


wśród zgiełku rozpędzonych maszyn pow- | leżące do dziedziny organizacji, bezpie- | mysłu czy wynalazcą pracuje, lecz i za 
stają wynalazki į udoskonalenia, ułatwia-, 


jące produkcję lub ją  przyśpieszające. 
Dzięki nim konsument otrzymuje nieje- 
den produkt nieodzownej potrzeby taniej i 
prędzej. Komu to najczęściej zawdzięcza 
my? Robotnikowi. 

Szczęśliwy przypadek lub częściej dłu- 
ga obserwacja, praktyka i szczypta spry- 
tu dokonują wynajazku niejednej przekła- 
dni podpórki i dziesiątków czy setek in- 
nych niepozornych szczegółów, błogosławio 
nych później nie tylko przez współtowa- 
rzyszy pracy bezimiennego wśnalazcy, lecz 
także przez szerokie masy odbiorców go- 


` towego towaru. Ongi nie zwracano uwagi 


na zasługę tego rodzaju wynalazców. Co 
najwyżej butelka wódki i kilka zdawko- 
wych słów pochwały bywały „nagrodą“ za 
wielóletni częstokroć trud, albo niezwykłą 
spostrzegawczość | zaradczość w organiza- 
cji pracy. Z chwilą, kiedy państwo prze- 
jęło unarcdowiony przemysł | tym samym 
ujęło opiekę nad szarym człowiekiem pra- 
cy, aktualnym stał się problem — spra- 
wiedliwego wynagradzania tych, którzy 
dokonali, dokonują lub w przyszłości do- 
konywać będą wynadazków ułatwiających 
produkcję, ułatwienia lub organizację prg“ 
cy. 

Sprawę tę jasno i wyraźnie załatwiło 
Ministerstwo Przemysłu, dzięki okólniko- 
wi Ministra H. Minca (Nr. 243 z dn. 16 
marca r. b.). Powiedziano nledwuznacznie: 
— najbardziej żywotny i kryjący w sobie 
duże możliwości jest udział robotników i 
pracowników w ulepszeniu I usprawnieniu 
metod produkcji. Celem jego jest pobudze- 
nie ducha wynalazczości wśród załóg za- 
kładów przemysłowych, warunkiem nieod- 
zownym, wiodącym do tego celu — dopu- 
szczenie projaktodwwców do 
dochodach, wynikających z zastosowania 
w praktyce ich pomysłu, 

„Pobudzić wynalazczość — nagrodą"— 
oto hasło. Specjalne „skrzynki pomy- 
słów" będą rozwieszone we wszystkich za- 
kładach przemysłowych, aby każdy, mie 
krępując się przedwczesną krytyką lub 
nawet złośliwością, czy zazdrością innych, 
mógł tam złożyć swoje pomysły. Specjal- 


na Komisja Usprawnień, do której usta- 


wowo wejdą dwaj członkowie Rady Za- 
kładowej, rozpatrzy je, zastosuje w prakty 


ce 1 oceni. Komisja kwalifikować będzie ; 
_ pomysły według następmjących ` wytycz- 


nych: 
Pomysły: 


< Oo WE | A E OT L E | - -. 


amen, 


FiK 


musi być wynagrodzony | Kongres póżycaki odbudowy kraju 


od. A waka | 1 miotły || 


s-go maja w Warszawie 
Daia 5 maja w Warszawie o godz. 9.36 


| awentycyj i box zwięlszania iudzkiego wy | przewidziano nie byle jakie. Mlogą one sm rozpocznie się Kongres Pożyczki Premio 


siłku fizycznego; decydować o bycie dalszym niejednej ro- 
b) nadające się do wykorzystania, lecz jdziny i nie jednemu wynalazcy zapewnić 
wymagające inwestycyj; | wyraźną zmianę losu. Po pierwsze dłate- 
ce) wymagające iuwestycyj i prób, oraz | go, że w większości wypadków jest — cią- 
mające cechy wynalazków, nadających się | gte. Nie kończy się na jednorazowej do- 


wej Odbudowy Kraju. Na Kongres zjedzii 
się ze wszystkich zakątków Poiski kiiks 
tysięcy delegatów wojewódzkich, powiato 
wych, miejskich i gminnych Komfietów 0 
bywatelskich, Kongres Albedzie ię w „tio 


udziału w į 


do opatentowania; 
d) podnoszące jakość produkcji, a na- 


czeństwa j higieny pracy, z których wy- 
nikające oszczędności nie dają się dokła- 
| dnie obliczyć, 


j Pomysły zakwalifikov ane przez Kom, U- 


| sprawnie i zatwierdzone przez dyrekcję 
(kierownik zakładu przewodniczy Koml- 
sji) będą mogły być niezwłocznie wprowa- 
dzone w życie, jeśli nie wymagają inwe- 
|stycyj lub, jeżeli koszty ich mogą się po- 
| mieścić w ramach planu inwestycyjnego 
liane fabryki. Po upływie miesiąca od za- 
| anstalowania albo wprowadzenia wynalaz- 
(xu czy udoskonalenie, dyrekcja wypłaci 
"autorowi zaliczkę nie mniejszą od jego 
dwumiesięcznych poborów, albo jednorazo- 
wą premię, jeżeli chodzi o pomysły okre- 
one w punkcie „d“. Pomysły mające ce- 
chy wynalazku będą natychmiast skiero- 
wane do zarządu odnośnego Zjednoczenia 
1 równolegle do Biura Technicznego MP, 


do ostatecznego opracowania i zastosowa- | każdego wysiłku i każdego wynalazku, za- 
nia. Pomysły wszelkich ulepszeń, udosko- | pewniającego milionowym rzeszom odbior- 


naleń i usprawmień zastosowanych w d&- 


| nym zakładzie, winny być rozesłane w o- |nie w pracy lub dodatkowe zwiększenie 
pisach do innych fabryk, aby i tam mo- | jej bezpieczeństwa, higieny albo spraw- 


gły być spożytkowame. 
Wynagrodzenie za pomysły i wynalazki 


| 


| 


mie“. Starania o bilety bezpłatne dla v 


tacji lecz mą charakter procentowy. I to 
ezestników są juź w toku. 


nie tylko za zakład, w którym autor po- 


te wszystkie zakłady, w których były one 
zastosowane, I tak wg. przykładu stosowa- 
nego przez Centralny Zarząd Przemysłu 
Metałowego, wynosić ono winno przy pre- 
liminowanej (przewidzianej zawczasu) 
przez zarząd fabryki oszczędności Tow 
nej do 100 tys. złotych — 50 proc. t. j.— 
50 tys. złotych, przy oszczędności rocznej 
od 100 do 500 tys. z — suma wynagro- 
dzenia będzie wynosić 50 tys. zł. (jako „za 
sady”, t. j. z udziału za 100 tys. zł.) plus 
25 proc. oszczędności od pozostałych 400 
tys. czyli plus 100, co w sumie daje 150! - 7.097 resztowek 
50 tys. złotych, przy oszczędności rocznej | Ną qzień 1 bm. (w granicach s 1989 2.) 
ponad 500 tys. wynagrodzenie będzie WY- | 7.097 resztówek pofolwarcznych znajdowało 
nosić zasadnicze 150 tys. plus 15 proc. Od | sie w użytkowaniu i administracji: 1) 
sumy ponad 500 tys. zł. (np. przy 2 mil.: Związku Samopomocy Chłopskiej 1-- 8.539 
Jak widać z powyższego — UnATOdOWIO | negztówki, 3) Lecznie Weterynaryjnych — 
ny przemysł stać na aprawiedliwą Ocen |179 resztówek, 4) Ministerstwa Leśnictwa 
— 145 resztówek, 5) Wojewódzkich Urz- 
dów Ziemskich w administracji przejście 
wej — 1.120 resztówek, 6) Wojewódzkich 
Urzędów Ziemskich w administracji stałej 
— 326 resztówek, 7) Opieki Społecznej — 
125 resztówek. Razem 7,097 reaztówek, 


Pięćdziesiąt lat pracy zawodowej w mia- 
stach Odessie, Moskwie, Łodzi, Warszawie, 
i Lublinie, Duże doświadczenie fachowe 
daje gwarancję należytego wykonania fo- 
tografii indywidnaluej, grupowej, archi- 
tektury — portretów. Oraz przyjmujem 
fotografie dla pomników wiecznotrwałyc 
wypalanych na pon ET 
trwałość fotografii 


w Firmie LUBWIK HARTWIG $Ś-te pa 


Kto użytkuje 


ców produkt tańszy, a robotnikowi ułatwie 


niejszej organizac'i. 
Julian Podoski. 


3 


życia w rodzinie, ojczyźnie, kościele, po- 
trójmą were z sobkostwem, zwątpieniem, 
żeton potrójną nagrodę, jes wytrwasz, 
' miłość rodziny, szacunek narodu, błogo- 
sławieństwo kościoła, do każdej walki 
wypróbowanych tych kopij używaj, a choć 
| raniony zosianiesz, to mniey boli, niż od 


| stępstwo, niż grzech jedyne prawdziwe nie- 
szczęście, od czego Boże uchroń'”. 


Ciekawy napis, a znajduje się w napra- 
|wdę pięknym miejscu. Białe mury pałacu, 
którego dawnymi właścicielami byli Za- 
; mojscy, odbijają się malowniczo wśród 
|alelotych wysokich sosen i jodeł lasu ota- 
czającego budynek. 

Adampol — dawna siedziba magnacka 
zagubiona wśród lasów, leżąca 8 kim, od 
Włodawy, nabiera dziś innego charakteru. 
Piękny pałac, służący dawnym, właścicie- 
lom tylko dla przyjemności i rozrywid, 
zamienią się w wielkie sanatorium prze» 
ciwęruźlicze województwa lubelskiego... 

Zwiedzamy pałac. Ogromne sale świecą 


a) zwiększnjęca wydajność pracy bez | dziś pustkami. Naprawia się zniszczenia, 


6.5 tysiąca pociągów 


on 


towarowych 


więcej 


Reda.:tor gospodarczy API podaje. 


| swej kolejki na remont, który jest doko- 


Coraz większa ilość pociągów przebiega nywany w przyspieszonym tempie, 


po torach w Polsce, coraz szybciej krąży 


Ilość parowozów w ruchu wzrcsia także 


krew w naszym organiźmie gospodwiczym. dzięki wzmożonej produkcji fabryk, Budują 

O 6 _ pół tysiąca pociągów towarowych one w ciągu jednego miesiąca 14 sztuk, 
więcej niż v listopadzie r. ub. uruchomio- tzn. tyle, ile wypuszczono w ciągu całego 
no w lutym, a w marcu i kwietniu iłość roku 1936, a o 10 mniej, niż w r. 1937, jak 


ta` jeszcze poważnie wzrosła. . 

1382 tysiące wagonów przewozi 1axianki, 
które “ocierają już niemal bez opóźnień 
do miejsca przeznaczenia. Większa niż 
przed wojną ilości węgla i koksu nadcho- 
dzą na czas do fabryk, eqektrowni : por 
tów. 

Ciągną, coraz liczniejsze z wiosna, 
ciągi repatriantów z dobytkiem. 

Pociągi osobowe, choć. natlączone Go ©- 
statnich granic (4.200 wagonów, a 2 górą 
10 tysięcy przed wojną) odchodzą | przy” 
chodzą punktualnie, choć jeszcze sę zbyt 


po- 


powolne. Wkrótce jednak. mają cuszyć i, metalowca nie wszystko jeszcze układa się | 


pociągi pospieszna 
(Wielkiej pracy przewiezienia tego wazy- 
stkięgo mus. podołać na razie 2.510 paro- 


_wowów, Mniej. więcej drugie tyie oczekuje 


* | na to wskazują dane Małego Rocznik Sta- 


| tystycznego. 

|. Trzy razy więcej niż przed wojną pro- 
, dukujemy nowych wagonów towarowych, 
| których 100 ca miesiąc opuszcza fabrykę, 
gdy przed wojnę produkowano tch 33 mie- 
| sięcznie. 

| Taki jest tan obecny, ale produkcja 
| parowozów 1 wagonów w ciągu nażbliż. 
szych trzech kwartałów jeszcze oardziej 
| wzrośn”2. : s 

| Mimo tych wysiłków 1 niewątpliwy u o- 
siągnięć kolejarza, inżyniera i robotnika- 


na kolejach tak jak byśmy sobie tego ży- 

(czyli, ale ważne jest, byśmy zdali sobie 
sprawę, ż. uktada się z dnia na dzień coraz 
iepiej. 3 $ 
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„Adampol 


„Niech ci te trzy kopio. potrójny ` ool 4 oczyszcza wszystkie piętra; w niedługim 


Wprawdzie gałązki są jeszcze pozbawione 
listków, ale nabrzmiałe pączki są sygna- 
łem, że niedługo delikatna koronka wio 
sennej zieleni pokryje mury. Podwórze 
jest spore. Wyschnięta sadzawka czeka o- 
czyszczenia i zarybienia, Doda ona wiele 
malowniczości i tak ładnie polożonemu pa 
łacowi. Do pałacu należy 28 hoktarów zie 
mi ornej. W odległości 3 kim od budynku 
znajduje się ogromny ogród owocowy; w 
tym jest jeden hektar malin i 44 hektara 


czasie budynek będzie miał światło elek- 
tryczne, ponieważ posiada własną, elek- 
trownię, która jest w tej chwili w napra- 
wie. Dziwne wrażenie robią nowoczesne 
kaloryfery obok starożytnych kominków 
granitowych. Pałac jest obszerny; kilka- 
dziesiąt pokoi. pomieści z łatwością 200 
chorych, którym pobyt w sanatorium wró- 
ci utracone zdrowie. Przy pokojach znaj- 
dują się łazienki; ogromna kuchnia, obec- 
nie zawalona, już niedługo będzie huczeć 
od płonącego wewnątrz ognia. Na pierw- 
szym piętrze znajdują się werandy, na 
których pacjenci będą mogli leżakować. Ze 
wszystkich okien i werand rozciąga się 
przepiękny widok na lasy. Zdala widać ja- 
kiś dziwaczny pomnik — ogromny kamień 
z napisem. Jesteśmy ciekawi, na jaką pa- 
miątkę został wystawiony. Okazuje się, że 
dawny właściciel pałacu miał oryginalne | sieje 
fantazje, We wszystkich miejscach, gdzie 
upolował łosia, kazał wystawiać podobne 
pomniki. Mijamy szereg pokoi wielkich 1 la już jest; 
mniejszych, wchodzimy do kaplicy. Piękne 
witraże zdobią jej okna, doskonała kopia 
obrazu Matki Boskiej Sykstyńsiciej znaj 
duje się w głównym ołtarzu. Miejscowa 
ludność uważa ten obraz za cudowny. O- 
powiada ona następujący wypadek: w cza- 
sie okupacji niemieckiej przebywający w 
pałacu Niemcy urządzili sobie zabawę i 
chcieli koniecznie przestrzelić głowę Mat- 
ki Boskiej; mimo tego, Że tail bardzo pli- 
sko obrazu, kula nie uszkodziła twarzy 
Matki Bosłiej, ale utknęła nad Jej gło- 
wą. Slad od tej kuli czernieje wyrażnie na 
płótnie obrazu. z 
Dawna oranżeria zamieni się teraz w 
salę kinową lub teatralną. Odnawia się 
pralnię, w którym na razie brak jeszcze 
kotłów. Na zewnątrz pałac wygląda pięk- 
nie, Na białych murach dziwaczne i ma- 


lownicze rysunki tworzy dzikie wino, 


„LAKIER 


eklama ani piękne pudełko nie konser- 
wale akawlk a tylko dobra pasta, 


Pastą do obuwia | . 
N GARD?” 


„STA 
Obuwia sł zniszezysz. Do nabycia w każdym sklepie, 


LUBELSKA F-KA PASTY DO OBUWIA. 
Lablin, Lubartowska 13. Telefon 40-94 
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Nasze przedwojenne pożyczki 


: wewnętrzne i zewnętrzne 


Zastępca przewodniczącego Naczelnego 
Komitetu Obywatelskiego P.P.O.K, wice- 
prezes Izby Przemysłowo-Handiowej inż. 
Czesław Klarner udzielił nam wywiadu, o- 
świadczając m. in: 5 

„Przez wypuszczenie Premiowej Pożycz- 
ki Odbudowy Kraju Polska stwierdza, iż 
przystępuje do przebudowy swego znisz- 
ezonego przez wojnę ustroj gospodarczego, 
nie czekając na pomoc zagraniczną. To mo- 
ment e wielkim powszechnym znaczeniu 


Wojewódzki Komitet P.P.S, 


nadesłał następującą. notatkę: 
Wojewódzki Komitet PPS w Lublinie 
podaje do ogólnej wiadomości, że z dniem 
29 marca 1946 r. P. T. Kaczyński Mieczy- 
sław, zamieszkały w Parczewie, został 
skreślony z listy członków PPS. 


-~ Import bydła 
i trzody chlewnej 


W ramach dostaw UNRRA otrzymała 
Polska do dnia 15 bm. 2.640 sztuk bydła 


« biało-czarnego, z którego 80 proc. prze- 
„kazano Ziemiom Odzyskanym,  pozost łą 


dość przydzielono powiatom centralnych 
województw. 

W pierwszych dniach kwietnia br. Mi- 
nisterstwo Rolnictwa i Reform  Roinych 
przejęło z dostaw UNRRA. transport trzo- 
dy chlewnej w ilości 10.000 sztuk, które 
również w 80 proc, przekazano Zim: m 


-~ Odzyskanym, 


Z KRAJU 


Ponadto w myśl umowy polsko-szwedz- 
kiej, Polska otrzymała zarodowe bydlo ra- 
sy nizinnej czarno-białej w ilości 1.058 
sztuk cielnych jałowic oraz 198 sztux bu: 
hajów, 

Bydło z dostaw UNRRA  przydziciane 
jest na skrypty dłuższe (termin trzyletni), 
Wartość sztuk oceniana jest na 8,15 q 


żyta. 

Trzoda chlewna przydzielana jest rów= 
nież na skrypty dłuższe (termin 2-letni). 
Wartość sztuki oceniana jest na 3—5 q 


F: TALET s 
Akademia w 8-cią rocznicę 
powstania w ghetcie 
W dniu 19 bm. w domu im, Pereca w 
Lublinie odbyła się uroczystą akademia, 
poświęcona trzeciej rocznicy powstania 
w ghetcie w Warszawie, | 
Słowo wstępne wygłosił wiceprzewodni- 
czący Wojewódzkiego Komitetu Żydow= 
skiago. Następnie przemawiali przedstawi- 
ciele partii politycznych, po czym zostały 
wygłoszone referaty o znaczeniu powsta- 

nia w ghetcie warszawskim. . 


SEEDEN EIA | OWCA BRADL, ar 


Doskonałej jakości 
Lubelskiej Fabryki Mydła. 


OTWARCIE LINI LOTNICZEJ | 
WARSZAWA—BERLIN 
WARSZAWA. Polskie Linie Lotnicze 
„Lot“ uruchamiają w dniu 25 bm. linię 
lotniczą na trasie Warszawa—Berlin--War 
dei O ORRADRE bedzie we wtor- 
czwartki i soboty wedlug następującego 
rozkładu lotów: odlot z > Te gą 
8.30, przylot do Berlina o 10.45, odlot z 
Berlina o 16-cj, przylot do Warszawy o 
18.15, Godziny przylótów 1 odlotów według: 
zasu polskiego, ; 
SZPITALE KIELECCZYZNY 
UARAXMAŁY 1.000 ŁÓŻEK Z UNA GA. 
KIELCE. Województwo kieleckie otrzy 
nało z darów UNRRA wyposażenie szpi- 
ala polowego o 1.000 ióżkach, Sprzęt ten 
został rozprowadzony w teren przez Wo- 
jewódzki Wydział Zdrowia, przede wszyst- 
kim na tereny przyczółkowe, ! | 
NASIONA Z ZSRR, 
WARSZAWA, Z zakupionych w ZSRR 
około 6.000 ton nasion prosa, wyki, giyki, 
kukurydzy, pierwszą partia nadeszła do 


4 


dla kraju, społeczeństwa i państwa, gdyż | jutra i nie może pozostawać bezradne. Test 
przebudowa podniesie miliony Judrości m jto chwila, gdy siły można * trzeba liczyć 
nizin bytowania na poziom odpowiadający | na zamiary, bo siły narodu są nieobiczal- 
współczestym warunkom, podniesie ducho- |ne i niewyczerpane, zwłaszcza w warun- 
we i materialne siły narodu 1 państwa w: kach należytego ich zorganizowania i wy- 


Przedstawiciel: Litwiński, Lubartowska 8 


bolesnych, nagminnych cierpieniach — pol- | korzystania. żądając od swych obywateli 


j skiego bezrobocia i bezczynności, 


POŻYCZKA 
ZWIĘKSZY MAJATER NARODOWY 
I DOCHÓD SPOŁECZNY 

Zaofiarowane państwu przez naród środ- 
ki odbudują zniszczone uzbrojenie społecz- 
ne i gospodarcze i przyczynią się do zwięk 
szenia majątku narodowego 1 dochodu spo- 
łecznego, 


Łagodząc los ludności kraju, przebudo- 


wa stanie się czynnikiem spokoju społecz- 
nego, iadu i zaufania, jako czynników po- 
myśliych warunków pracy w kraju. Prze- 
budowa kraju zadecyduje © poprawie sy- 
tuacji społeczno-gospodarczej, doprowadzo- 
mej przez wojnę do upadku, a zaniedba- 
nej w historii polskiej. 

Roboty przy odbudowie kraju, należycie 
uplanowane i wykonane, nie osłabiają ryn- 
ku kapitałowego, przeciwnie,  uwalniająa 
go od niewątpliwego nadmiaru papierowe- 
go pieniądza, wznowią go, ułatwią produk- 
cję i wymianę. f 

Uderzone ogromem strat wojennych, spo 
łeczeństwo z energią i entuzjazmem win- 
no przystąpić do budowy swego lspzzego 


|pomocy dla przebudowy gospodarczej kra- 
į ju, państwo — via facti — zwróci ją nie- 
| mwłocznie pod postacią uzbrojenia publicz- 
nego i prywatnego, a niezależnie zwróci 
pożyczkodawcom udzielone środki przez 
amortyzację pożyczki łącznie z premiami, 
_ Wiceprezes Naczelnego Komitetu 
Obywatelskiego P.P.O.K. 
inż, Ozesiaw Klarner. 


W okresie ś-miesięcznego pobytu w Pol- 
sce delegacji organizacji szwajcarskiej po- 
mocy Polsce „Don Suisse" cyfry udzielonej 
pomocy przedstawiają się jak następuje: 


W grudniu 1945 r. przekazane zostały 


artykuły telstylne dla urzędników m. st. 


Warszawy, w lutym br. rozdano 17 ton 


artykułów teustylnych organizacjom opie- 
kuńczym (Centralny Komitet Opieki Spo- 
łecznej, Robotnicze Towarzystwo Przyja- 


000-—— 


Dar Szwajearii. ga ofiar wojny 


Ku upamiętnieniu obozu śmierci na Maj. 
danku wydaje się znaczek wartości 3 zł. 
z dopłatą 5 zł, na rzecz Towarzystwa Ople- 
ki nad Majdankiem. Znaczek przedstawia 
symboliczną postać śmieri w mundurze 
SS-mana. U dołu widok komór g 
Majdanka., Pod postacią śmierci umiesz- 
czony jest napis „Majdanek, obóz śmier- 
ci — 1941 — 194", 

* * + 

Ministerstwo Poczt i Telegrafów zezwo- 
lio ną sprzedaż 4-ch dalszych serii kar 
tek pocztowych, wydanych przez Ligę 
Morską z ilustracjami i napisami: Hel — 
port rybacki; Kołobrzeg — fragment por- 
tu rybackiego; Postomin — mole i plaża; 
Elbląg — Kanał Przemysłowy. (bk) 


niem, obuwiem i lekarstwami dia- Polskie 
go Czerwonego Krzyża. 

Delegacja „Don Suisse" przekazaa Mi- 
nisterstwu Odbudowy i prezydentowi War- 
szawy serię książek o odbudowie i archi- 
tektawze ora: 60 skrzyń lekarstw i mate- 
riałów opatrunkowych szpitalom wsrszaw: 
skim. 3 

Przy aktywnym współudziałe naszych 
czynników kompetentnych zbudowano wra 


ciół Dzieci i Caritas), nadto rozdano 5 |z delegacją „Don Suisse" w Otwocku wio 
skrzyń zabawek dzieciom w ochronkach |skę szwajcarską dla dzieci zagrożony 
i żłobkach, W marcu br. wysłano do Ka- | gruźlicą, w której to wiosce znajdzie w 
towic 5 ciężarowych samochodów z ubra- |ciągu roku opiekę i leczenie 4,000, dziew 


imienin 


W dniu 


Dowódcy OW. VII 


Gen. dyw. Wojciecha Bewziuka 


W chwili formowania się pierwszych je- 
dnostek W. P. na. terenach Związku Ra- 
dzieckiego zaczyna się owocna praca gen. 
dyw. Bewziuka nad szkoleniem kadr od- 
radzającej się Armii Polskiej. Z jego imie- 
niem związana jest ściśle historia tworze 
nia i walk I-cj Dywizji im. Tadeusza Ko- 
ściuszki, ponieważ jest jej współorganiza- 


torem. Na "awsze pozostanie w pamięci 
żołnierzy I-ej Dywizji, biorących udział w 
bitwie pod Lenino, postać gen. Bewziuka, 
bo artyleria pod jego dowództwem w de- 
cydującej mierze przyczyniła się do „osią- 


Mydło „JAWA“ i „PLON“ 


Do nabycia w każdym sklepie 


LUBLIN, Przemysłowa 6 | 


Katowic. W kukurydzę w Mości około 


2.000 ton zostaną zaopatrzone głównie wo- 
jewództwa południowe, grykę — około 
500 ton otrzymają województwa północną 
proso (2.000 ton) oraz wyka (500 ton) — 
rozprowadzone zostaną we wszystkich wo- 
jewództwach. 

ROCZNICA POWSTANIA W GHWICIE 

WARSZAWA. W te err wy yirs 
cią rocznicę powstania w 
warszawskim, odbyła się uroczystość zło- 
żenia hołdu bojownikom o wo: 

W imieniu Rządu wygłosił przemówienie 
minister informacji i propagandy Stefan 
Matuszewski, 

PRZED SWIĘTEM 1-GO MAJA 
NA BLASKU 

KATOWICE., Zorganizowany ostatnio 
Wojewódzki Robotniczy Komitet Obckodu 
1-go Maja w woj. śląsko-dąbrowskim czy- 


ni przygotowania do uroczystości, których | 


nejgiówniejsza część odbędzie się w Ka- 
towicach.  Manifestacje  pierwszomajowe 


gnięcia zwycięstwa. Lenino — to pierw- |tnią 1 najbardziej chwalebną kartą w dzie.) 
szy krok w łańcuchu kolejno po sobie na | jach jednostki dowodzonej przez gen, Bews 
stępujących zwycięstw, które wkrótce mią- | ziuka jest jej udział w decydującym sztur 


ły się stać udziałem jednostki dowodzonej 
pzez gen, Bewziuka, 

W jesieni 1943 r. obejmuje on dowódz- 
two I-ej Dywizji, tej samej, którą wspie- 
rat ogniem artyleryjskim pod Lenino, Za- 
hartowana w bojach jednostka otrzymuje 
we wrześniu rozkaz zdobycia Pragi. Gen. 
Bewziuk i Żołnierze I-ej Dywizji wywiązu- 
ją się ze awego zadania tak, jak przystało 
na bohaterów walk spod Lenino, W krót- 
kich, ałe zaciekłych walkach ulicznych — 
ramię w ramię x oddziałami Armii Czer 
wonej żołnierz polski I-ej Dywizji wyzwala 
Pragę. 14 września na murach przedmie- 
ścia załopotały biało-czerwone sztandary. 
Walka 1 zwycięsbwo zakieśniały z dnia 
na dzień więzy braterstwa między dowód- 
cą i jego podwładnymi. Wraz a rozpoczę: 
ciem się styczniowej ofensywy Armii Czer 
wonej, I Armia W. P., a więc i I-szą Dy” 


mie Berlina, Rozkaz sztusmu został wy- 
konany przez generała wzorowo, Żołnierze 
pod jego dowództwem dokonali aktu spra- 
wiedliwości w imieniu całego Narodu Pol- 


„skiego, zatykając biało-czerwony sztandar 


zwycięstwa w serou hitlerowskich Wie- 


miec — w Berlinie, 

Po powrocie jednostki z frontu gen. dyw. 
Bewziuk zostaje mianowany dnia 24 paź: 
dziernika 1945 r. dowódcą Okręgu .7ejsko- 
wego Imblin. I tak jak w boju z całą 
energią i poświęceniem pracuje nad wy 
chowaniem żołnierza polskiego, oddająu 2 
siebie cały awój zasób bogatej wie- 
day. wojskowej i olbrzymiego doświadcze- 
nia. Za zasługi położone podczas walk gen. 
Bewziuk został odznaczony dwukrotnia 
Krzyżem Virtuti Militari i szeregiem m- 
nych wysokich odznaczeń polskich i za- 
dzieckioh. żołnierz z krwi i kości, kochany 
praca żołnierzy gonerał Bewziuk potrafił 
w decydując ch momentach walki zagrzać 
awoicn cułopoów i prowadzić ich do zwydw 
stwa. 

Stara wiarusy apod Lenino, Warszawy, 


morskiego s} znowu związane z imieniem | Berlina wspominaję z wzruszeziom swe- 


gon. Bewzluka. Jego dywizja pierwsza 
wdziera się do zaciekle bronionych wmoo- 
nień oraz na ulice Frydłandu Pomorskiego, 


Działalność Państwowych 
wydawnictw sz 


Po otwarciu szkół w Odrodzonej Polsce 
największą trudnością w prowadzeniu not- 
malnej nauki był brak podręczników, Mj- 
nisterstwo Oświaty zorganizowało Państw. 
Zakłady Wydaw. Szkolnych, by w pswnej 
chociaż mierze wypełnić luki, W okresie 
od października roku ubiegłego do 31 mar- 
ca br. PZWS wydały 56 książek o na- 


odbywać zmajcie ra. jednolitego 
poet Basi 3 cz RD I kladzie 7.700.000 egzemplarzy, co równa się isip od 3 sk da_76 sk. 4 


go generała, tego, który jeszcze na sojusz- 
niczej ziemi radzieckiej uczynił z tulaczy 
— żołnierzy i z którym wrócili do Ojczyz 


ny jako zwycięscy, 
Kpt. Aumer Afam 


Zakładów 


olnych 

43.340.000 szt. arkuszo-nakładu. Stan pot 
ręczników w druku na 51 marca 1046 r 

wyniósł 46 książek o nakładzie 2.0%%.00% 
ega Oprócz tego wydano 545.200 *apck, 
oraz 6.532.230 egzemplarzy druków szitol- 
nych jak i świaddetwa różnego typu, sata 

logi, dzienniki itp. Podręczniki wydane 
przez PZWS są tanie, a ceny ich wanajo 


Kalendarzyk 


4349 Dziś Wojciecha 
mA Jatro: Jerzego 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 


"Pogotowie ratunkowe „ » «a a à 
Straż ogniowa „ » » e... «a 
Pogotowie elektryczna przy Elek- 
trowni Miejskiej , « « » . „ 29-61 
Warsztaty wodociągowe i kanaliz. 21-42 
Dyżurny Komendy Miasta M. O. „ 23-83 
-Komisarlaty Milicji Obywatelskiej: I — 
AA, Il — 24-26; NI — 24-27, IV m- 


| TEATR I KINA 


22-73 
11-11 


n——— 

„APOLLO“ wyświetla film p. t. „SZA- 
RY LORD“, Nadprogram: Aktualności 
Polskiej Kroniki Filmowej. + 

„BAŁTYK" wyświetla film p. t. „DNI 
I NOCE", Nadprogram: Aktualności Pol 
TOR RA Filmowej. 
* ŻOŁNIERZA* wyświetla film p. t. 
„DZIECIŃSTWO GORKIEGO". Naio 
gram: Aktualności Polskiej Kroniki Fil- 


mowej. 
„RIALTO“ wyświetla film p.t. „SWIAT 
SIĘ SMIEJE", Nadprogram: Aktualności 


Polskiej Kroniki Filmowej. 
| miedakcc i ka 


a a a CT 20 | Vreren oran - 
SPRZEDAM: szafy dwudrzwiowe -3. 
drzwiowe, kredens, krzesła, stół I na- 


rzutę, (apczan, etażerki i inne meble 
Wiadomość Zamojska 3 „MEBLE% 1703 


. Zagajenie, 
. Wybór przewodniczącego. 
. Rozpatrywanie sprawozdań 


« Wybór delegatów na Walne 
. Wybór komitetów sklepowych. 
. Wolne wnioski, 
OBYWATELE! 
Stawcie się lieznie, aby 
chcecie widzieć 
Musimy wspólnie wytyczyć drogę, 


a 
NMR GONH 


OGŁOSZENIE 


Zawiadamiamy członków Lubelskiej Spółdzielni 
nicowe odbędą się w/g podanego poniżej wykazu z 


GAZETE CUBECSKX 


Bez matury ma umiwersyie 


Ne YTY 7420) 


A. 
4 
$i 
wod. 


Polska potrzebuje dzisiaj. dużo wykwa- | prawo wstępu na wstępny lub pierwszy | leży nadsyłać najpóźniej do dn. 5 maja 
liikowanych fachowców: lakarzy, inżynie- |rok studiów, Kandydaci winni mieć ukoń- iroku bieżącego. f 


rów, agronomów, profesorów itd. Powinni ; czone 16, a nie przekroczone 30 lat życia. H Sekretariat 


się więc wszyscy jak najwięcej uczyć, aby 
móc Ojczyźnie jak najlepiej służyć, Miło- 
dzież ma jednak znaczne opóźnienie w tej 
dziedzinie. Olbrzymia jej część, szczegó!- 
nie młodzież chłopską i robotnicza nie mia- 
ła w Polsce przedwrześniowej waruukóny 
na to, aby się kształcić. W czasie okupa- 
cji niemal wszyscy nie mogli korzystać z 
nauki. To też wielu spośród zdolnych i pra 
cowitych zmarnowało się calkowicie, lub 
mamuje dotychczas. Dzisiaj wszystkim o- 
późnionym w nauce i nie posiadającym 
należytego wykształcenia, a zdolnym i 
pragnącym się uczyć Rząd umożliwia nau- 
kę na wyższych uczelniach. W tym celu 
Rząd powołuje przy Kuratoriach Okręgów 
Szkolnych specjalne Koraisje  Weryfika- 
cyjno - Kwalifikacyjne. Przed Komisjami 
tymi kandydaci muszą złożyć egzaminy: 


z języka polskiego wraz z historią litera- 


tury, historii polski wraz z geografią z 
uwzględnieniem nowoczesnych okresów 
dziejów powszechnych i z matematyki. 
Ponadto w zależności od kierunku studiów 


iz jednego z następujących przedmiotów: 


fizyki, chemii, biologii z zoologią i z języ- 


|ka obcego. Po złożeniu egzaminów kandy- 


dat otrzymuje zaświadczenie, dające mu 


£pożywców, że zebrania dziel- 
następującym porządkiem gb- 


kwartalnych 1 rocznych z działalności- sklepów 
wchodzących w skład dzielaicy 1 Spółdzielni, ; X 
Zgromadzenie Delegatów. 


- 


— 


Y 


dać wytyczne Zarządowi I Radzie Nadzorczej, jaką 
spółdzielnię robotniczą, mającą tak bogatą przeszłość, 


po której mamy kroczyć, aby sprostać 


zadaniom, jakie ma:przed sobą Spółdzlelczość, być w ciągłym kontakcie z jej 
człorkami j zaopatrywać ich w towary najlepszej jakości I po najniższych ce- 
nach, a w stosunku do Państwa być instrumentem „planowego rozprowadza- 
nią towarów, zwalczać spekulację, tworzyć jedno z głównych ogniw budowy po- 


tęgi gospodarczej. Polski Ludowej. 


Wykaz zebrań dzielnicowych 


Dnia 27 kwietnia 1916 r.-w F-ce Obuwia im. Buczka, 
sklep 31 Orzechowskiego 

17 'Bychawska 73 

8 Bychawska 45 

1 1-go Maja 29 
» 88 1-go Maj” 15 
‘w~ 10 Długa 14 
Szkole Powsz, przy ul, 
Sklep 12 Włościańska 
» 18 Krochmalna 15 


godz. 16-ej w Szkole 


Dnia 27 kwietnia 1946 r. w 


Dia 27 kwietnia 1946 r. o 


zg Bychawską 24, godz. 16: 


Krochmalnej Nr 31 o godz. 16-0]: 


Powsz. przy ul. Bronowickiej 8: 


Sklep 5 Łęczyńska 18 
„ 44 Fabryczna 1 


Dnia 28 kwietnia 1946 r. o godz. 14-ej w świetlicy L.S.S. przy ul. Kapucyńskiej 6: 


Sklep. 7 Zamojska 10 
2 Krak. Przedm, 10 
83 Narutowicza 11 
19 Dolna P, Marii 28a 
» 21 Nowa 1 ; 


Dnia 28 kwietnia 1946 r. o godz. 14-ej w Świetlicy 
Sklep 28 Narutowicza 45 


» 
TIPE 


n 


a 


Ubezpieczalni Społ., Hipoteczna: 


7 » 18 Narutowicza 55 


26 Szopena 4 


9 y » 36 Krak. Przedm, 58 


Dnia 28 kwietnia 1946 r, o godz. li-ej w Szkole Budownie 
Sklep 23 Kr, Leszczyńskiego 42 


ul. Długosza 2: 


*„ 14 Północna 43 ` 


Dnia 4 maja 1946 r, o godz, 


16-ej w Świe L. 8, > ucyńska 
du 4a Bodom 2 7 Z > s 


» 80 Pierackiego 3 
„ » 40 Staszica 1 
Dnia 5 maja 1946 r. © godz, 4-ej w Fabryce Wag „Hessa“, Lubzrtowska 49: 
Sklep 15 Lubartowska 11 2 
y s » 9 Lubartowska 29 


Dnia 5 maja 1946 r, o 


1839 


» 11 Lubartowska 28 */` 
godz, 14-cj w Szkole Pow, 
Skiep 4 Kalinowszczyzna 78 
» 3 Kalinowsrczyzna 51 


przy ul, "Tatarskiej 6: 


ZARZĄD 


z ło EEEE 


Å 
ę Redakcja i Administracja Lublin, ul. 8 


rekcja 36-40. Buchalteria 25-88. Wydz. 


Redakcja nie zwraca. Punkty przyjmo 


o na 


Drnkarnia nr.1 Spółdz. Wyd, „Czytelnik “ w Lublinie 


Maju 4, tel: Redaktor naczelny 33-60. 


| 
| 


| 


' kocz PAY PR Krakowskie Przedmieście 
6 m. 7. 


Niech więc wszyscy ci, co nie ukończy! 
i gimnazjum, ci, co chodzili tylko do szkoły 
jpowszechnej, a poświęcili duże czasu sa- 
|mokształceniu, bądź chodzili do szkół rol- 
niczych i zawodowych, zapisują się- na 
Kurs Przygotowawczy i na egzarniny przy 
Komisjach Weryfikacyjno „ Kwalifikacyj- 
nych. 

Egzamin odbędzie się w pierwszej po- 
łowie lipca. 5 

Stała Komisja Porozumiewawczą Aka- 
„demickich Organizacji Młodzieżowych w 
Lublinie pragnie przyjść swoim. kolegom 
z pomocą i urządza przed egzaminem 
dwumiesięczny Kurs Przygotowawczy” w 
Lubiinie. Kurs rozpocznie się między 10 
a 15 maja i będzie trwał do połowy lipca. 
Zgłoszenia na Kurs Przygotowawczy na- 


ge” NZ 


4 » 46 Lublin, Probostwo 5, 
tel, 42-17. ULTRA MA- 

f d RYNA: barwniki do 

3 tkanin fabr. „BORU- 


j 

| 

| TA* proszki i soda do prania, chemikalia, 
1 


uarbarskie | inne, skórjuma, PAPA i BLA- 


CHA dachowa, wiadra. Ceny hurtowe. 4 


| 2 
NA 182, a 
Z listów do Redakcji 


Anomimowa paczka 
żywnościowa 

Szanowna Redakcjo! 

Dnia 18.4.46 o godz. 10-ej rano została 

rw wręczona w biurze przez nieznajomą 
osobę paczką adresowana do mnie, 
. Po rozpakowaniu paczki okazało się, że 
zawartością jej (ok. 5 kg. wagi), są arty- 
kuty spożywcze bez pisma, wyjaśniającego 
ich przeznaczenie, 

Nie uważając siebie za wpoważn'onego 
| do przyjęcia paczki „przekazałem takową 
wraz a całą zawartością do dyspozycji 
PKOS (Lublin, Krak. Przedm. 51). 

O umieszczenie tej wzmianki w ;Gaze- 
cie Lubelsieej* proszę ne względu na to, 


Kursu 
(mieści się przy Akademickim Zwązk 
l Życie”. w-Taublinie, ul. Krak. Przedm. 29 
pok, 38, II piętro. Sekretariat udziela do- 
kładniejszych informacji ustnych 'i p'sem- 
Ban w godz. od 9-ej do 12-cj i od 14-ej 
do 18-ej, Komisja Oświatowa przy Woje- 
wódzkiej Radzie Narodowej ustosunkowa- 
ła się jak najprzychylniej do sprawy Kur- 
su Przygotowawczego. Ważnym zagadnie- 
nicm jest zakwaterowanie 1 wyżywienie 
miodzieży, która przyjedzie na Kurs z pro- 


Przygotowawczega 
KU 


| dzieję, że odpowiednie władze za.nieresu- 
j] 


t ją się tą sprawą i przydzielą odpowiednie 
| pomieszczenia dła pragnącej się uczyć 
„młodzieży. (JD) > 

000 


97? 


Uwaga Matki 


Stacja Opieki nad Matką i Dzieckiem 


k i Zarządu Miejskiego w Lubinie —= ul. Gór- 


ina nr 4 podaje do wiadomości, że wszyst- 
kie dzieci ur. w r. 1945, a zarejestrowana 
[w Stacji Opieki nad Matką i Dzieckiem 
i mają się zgłosić w dniu 25, 26 i 27 kwiet- 
nia 1946 r. do kontrolnej wagi, przy czym 
będzie wydana czekolada, ryż i mydło £ 
darów UNRRA, przydzielonych przez U- 
rząd Wojewódzki — Wydział Pracy i O- 
pieki Społecznej w Lublinie, 


E. 8. 


——000 
Sierżant podchr., padł . 
Z rąk NSZ 

Dnia 18 kwietnia w okolicy Puław zgi- 

nął od kuli NSZ-owców sierż. podch. 

Münchberg Marian — pariyzant, żołn.erz 

b. AK, który w ciągu całej akupacji hit- 

lerowskiej walczył w szeregach podziemia 

z najeźdźcą. Z chwilą- wyzwo!enia ojczyz- 

ny sierż, podch. Miinchberg został powo- 

łany do Wojską Polskiego. Za dzielność 

i bohaterstwo został odznaczony Krzyżem 
Walecznych. 

Kula NSZ-owska przerwała pasmo jego 


by ofiarodawca był powiadomiony o losach | życia, dlatego, że stał wiernie na straży 


paczki, 


porządku i bezpieczeństwa. 


; NAUKA 


esso o co mtis 1 DODNES BEAEJDN DEAE ADOIRA TEAKE 
KURSY KROJU A. PAWŁOWSKIEGO 
w Lublinie. Zawiadamia się, że dnia 29.4. 
b. r. rozpocznie się kurs kroju męskiego. 
Zapisy oraz udziela informacji sekretariat 
Cechu Krawców Lubelskich, Złotą 2. 1823a 


KURSY SZOFERSKIE z przeszkoleniem 

w warsztatach. Wpisy codziennie, Lublin, 

Żmigród 6, telefon 12-18. 736 

Ma Wim „OBEC dA MOLI OTD KURA. DALGA) (HA IM M ADE WODY TAI. "WAN 
PRACA 

MIERNICZY z praktyką potrzebny zaraz. 

Wiadomość Krakowskie 59 m. 5. 1801a 


LEKARSKIE 


KIA SOE i NIKA WĄŻ | 
LEKARZ dentysta Aleksander Romm, 


Wyszyńskiego 10, lewa oficyna II pono 


(LEKARZ DENTYSTA — Henryka Ra- 
1768 


KRERELSEZ EE" 14 m zen 


i HANDLOWE 
WYTWÓRNIA Wyrobów Papierowych Z. 
Wojciechowski, Wrocław, Ogrodowa 23, po 
leca za zaliczeniem pocztowym: Bibułkę i 
krepinę kolorową i białą, serwetki pod tor- 
ty, koronki kredensowe, przebitkę, bloli 
kasowe, bibułę do suszek į inne. 1843 
Balicki, Kraków, Bożego Ciała 2, telefon 
573-28. Duży wybór. Ceny niskie. Wysyła- 
my za zaliczeniem pocztowym. Na żądanie 
cennik i wzory. - 1849 
PLACE. DOMY — sprzedaż, plany — 
Mierniczy Przysięgły Bogdan Białkowski, 
Lublin, Sądowa 4. - 1479 
ARTYKUŁY eryjno - kosmetycz- 
ne, mydlarskie, piśmienne, chemiczne, po- 
Jeca skład Warszawa, Alberta 3. Prowin- 
cja zaliczeniem pocztowym, 1777 
FOTO-POWIĘKSZAŁNIK zamienię na su- 
szarkę elektryczną na połysk. Lubartow- 
ska 3, F'oto-Sztuka. " 1324 


Sekretarz odpow. 26-59. Sekretariat 


|| SPRZEDAM zaraz urządzenie sklepowe, 


może być do drogerii, cena niska. Naru- 
towicza 13, Skład Apteczny. 1768 


PLUSKIEWKI oraz wsuwki i zapinki do 
włosów wysyła: y zaliczeniem pocztowym 
Wytwórnia Wesoły i S-ka, Kraków, Mo- 
stowa 4. 184: 


DOMY, place sprzedaje . koncesjonowa: 
przedwojenne biuro „Wygoda“ Michałow 
skiego, Bernardyńska 28, tel. 34-87. 1481 


PLACE, domy sprzedaje Biuro Miern cze- 


„ POSZUKIWANIA 
| maca 


HANNA Sosnowska, Kanada, poszukuje 
Sosnowską Natalię, matkę, zam. Lublin, 
Narutowicza 28 m. 12, albo Lublin, Ko- 
nopniecka nr 7 m. 5. Wiadomość zgłaszać 
do „Czytelnika”, wydział Zagraniczny St. 
467 W-wa, Wiejska nr 14. 1846 


ORŁOWSKA Aleksandra poszukuje syna 
Michała. Gdynia — Grabówek, Mikołaja 52. 
1844 


c 
"POSZUKUJĘ brata Kazimierza Kosińskie- 
go. Od 1941 r. przebywał w Oflagu XVII A 
w Edelbachu N—15593. W listopadzie 1943 
r. uciekł do! Warszawy. Kosiński Stefan, 
Raciborz, ul. Opawska 72. 1847 
ZGUBY 
DNIA 19.4,46 r. na trasie Warszawa — 
Lublin, wypadły z samochodu ciężarowego 
dwa duże pakunki. Zwrot za wynagrodze- 
niem Koloma Lipniak,” gm. Konopnica, 
Bezskurowskki, da 1640 
ROZNE 7 ` 
OEREN © L OOTI N A SEE BE ETIE: OT 303 THAZZĘTĄTREW 
NAJSŁYNNIEJSZY  psychografolog da- 
rem jasnowidzenia nieomylnie przepowie 
każdemu jego wydarzenia życiowe. Okre- 
éti dokładnie charakter, kierunek, zdo!- 
ności, rady, przeznaczenie. Napisać pyta- 
nia, datę urodzenia, załączyć 50 złotych 
zadatku. Odpowiedzi za zaliczeniem. Mar= 
tyni, Kraków, skrytka pocztowa 476. 1649 


na W 


Redakcji 21-08. Redakcja nocna 13-44. Dy 


Organizacyjny 36-38. Kolportaż '35-85. Ekspedycja 25-64. Drukarnia 25-65. Księgarnia „Czytelnika“ 25-87. Rękopisów 
wania ogłoszeń: 1) Administracja „Gazety.Lubelskiej", 2) Księgarnia „Czytelnika“ Krak. Przedm. 5: 3) Drukarnia ul. Za- 
Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpowiada. 


mojska 24 4) Kiosk — 'Rvchawska 67 


41840. 


„ Redaktor naczelny; Hipolit Bolesławski. 


$ 


wincji, Komisją Oświatowa ma jednak na- * 
J 


go Przysięgłego Pogodzińskiego, Lublin, 
Krakowskie Przedmieście BOST B%g801: 1 
aa wzw 


